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CENA OGŁOSZEŃ:
Za I wiersz eon. lub jego miejsce 

1-a str. 180 mk., w tekście 180 mk. 
Nekrologi 180 mk. zwyczajne 73 mk

Adres Redakcji t Administracji 
Kalisz* Al. Józefiny I.  Tel. At 91. 
Otwarta od S—1;2 i od 3—6 po poi.
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P a s o r z y t y  M iło śc i
przepiękny życiowy dramat w 6-iu aktach, w roli głównej znakomita tragiczka D  2 A  SB A  C A  łł. E N E>
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Początek: w dni powszednie 

1 seens o godz. 6.30 
ostatni o godzinie 9-ej.

w soboty, niedziele i święta 
I seans o godz. 4.30 
ostatni o godzinie 9-ej
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Od ś r o d y ,  dnia i-go do 5-go lutego 1922 r.
Dla dzieci i młodzieży dozwolone. Dla dzieci i młodzieży dozwolone.

Car Dpitr Samozwaniec''
wielki dnmat dziejowy w 6-iu aktach z prologiem, w roli głównej polski art. Jan. Karbowski.

Początek codziennie o godzinie 6-ej wieczorem, w soboty, niedziele i święta o godzinie 4-ej po południu. 
------------- —  P o d  t h r t k e j ą  A g e n c ji K in e m a fo g rs f ic e n e j „ C o rs a "  w  W m z i w i e . ----------------
Ceny miejsc: 311 miejsce mk. 65, 11 miejsce mk. 80, 1 miejsce mk. 105, balkon mk. 155, loża mk. 200-

^  e> J e  T  o  w 7 a  r  7 y  p ł  w  e t IV1 u  z  v  c  z  n  e  e: o  u l ic a  P a r k o w a  N? 3 .  
., \A fcr.iec2iiUk, cm* 6 go luugo br,, otfcędzie się jtdyry występ znakomitego artysty opery krakowskiej

M ichała S ie liń sk ieg a
(Baryton lirycz-y) z udziałem i P f i S Y ’ G »  O C Z l ^ l l l E J  (Sopran dramatyczny.) (Baryton liryczny).

___________________ W programie._________ Verdi, Rossini, Cztjkowski, Glinka, Kamp, Sileza, Diaz. W programie.
B iitn ycztśniej co ratycia w cukierni p- M .y ira , a w d>itfi lonceilu ptzv kasie Sali Towarzystwa Muzycznego od godziny 7 ej wieczór.

_

RESTAURACJA

„Caffe Imperial”
*  ►ALIS2U. ALEJA JÓZEFINY J* 15.

M»m zaszczyt zawiadomię Sz. PublicznoSJ, te od. 
28 jty»»in ib.,c» oz trm i v j t  ire « bud« j i wittzor

© s ^ r i f ł e  K c r c c r i y
C 1'tj i  j > 2 , ł < p i t i c  | t c  i v t l i s  f. M C ł ta sta. 

W >bdowa kuchni*, < bfiiośf najw>bredniejsz>ch 
Z8łę*tk, cotór vód?k, liHerćwi K)nVę£ie ski- h przed- 
»ojt w i)ib , grzeczna I szjbka usługa, to ustalona opi- 
rija noja, z Móią i nadsl f oleum $ię Sz.Ckściim.

V Isfcic’t! JOZEF KIELER.
V __________________________________________

W dniu 1 lutego r. b. 
OTWORZONY ZOSTAŁ w Kaliszu

przy ulicy firadskiej

Hotel Francuski
i R e f r t a i n a c 'a  V

urządzona z krmfortem, kuchnia pod kierów* 
sretwem specjalistów.

Stanisław Przybylski.
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P. KLINGER
Choroby wenerycioe i skórne.

przyjmuje codziennie od 4—7, w niedziele i świę­
ta od 11—3 To» arowa 3, 1 piętro 17 M

Składajcie ofiary
na lowalidóur wojennycł).
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Fabryka Wag i W a m ta ty  Raparaoyjna
p. f. „ W  A G A

W K aliszu, ul* K ościuszki 18
k o rtce s jo w a n a  p r z e z ' G ł ó w n y  U r z ą d  M i a r  i W a g  

przyjmie do #*p«r«oji i stem p low an ia  wsselkiajo rodzaju wag>. — Wysyła m on terów
 do r«par*ql wag wazowych. — Gwarantuje solidne wykonanie i umiarkowane ceny. — —

■ a ak tad cfa  n a w i w agi 1 od w ażn ik i. 51

T E L E G R A M Y  
Przed wyborem nowego Pipieia

RZYM. Wszyscy kardynałowie, przeby­
w ając obecnie iw? Rzymie, oraz przedstawiciele 
dyplomatyczni, uw ierzytelnieni przy W atykanie, 
zbierają tsję codziennie w  kaplicy Syks ty ń sklej 
gdzie odpraw iane są  nabożeństw a za duszę zm ar­
łego Papieża Benedykta XT-go. Według donie­
sień dziej uników rzym skich, z l|cżby 56 kardynai 
łów  m ających uczestniczyć w  w yborach nową- 
go Papieża, 29 należy do grupy kardynała Gas 
pariego,

P m d  otwaretem sejmu Wileńskiego
WILNO, Dnia 30 stycznia w godzinach rannych 

odbyło się pierwsze jeszcze nieoficjalne posiedzenie 
Konwentu Seniorów. Omawiano sprawę porządku dzten 
nego I-go posiedlzenia Sejimu. Ustalono, ,że da kOnwen 
tu seniorów wejść mają przedstawiciele ugrupowań 
sejmowych w stosunku 1 na 10, przyczem niepełny 
dziesiątek daje prawo do  1 przedstawiciela. Stosownie 
do powyższego kluicza otrzymały: Klub Zespołu Stran 
nictw Narodowych—5 przedstawicieli, Rady Ludowe—
H przedstawicieli,. Polskie Stronnictwo Ludowe—2, O d­
rodzenie 1, Demokracj—1,. socjaliści —1.

Z Rady Ministrów
•WARSSZAWA„ 1. (Nią posiedzeniu w dniu 30 sty­

cznia r. b. Rada Ministrów rozpatrywała w dalszym 
ciągu sprawy urzędnicze* uchwaliła rozporządzenie o 
tymczasowej pomocy' lekarskiej dla funkcjonarluszów 
państwowych,, zlecając zarazem ministrowi zdrowia pu 
bUcznego opracowanie projektu ustawy o pa mocy le­
karskiej w jnyśl pastanoW;eń pragmatyki służbowej. 
Dalej zlecono ministrowi skarbu przedłożenie w ciągu 
miesiąca projektu noweli,, zmieniającej postaowlenla u 
stawy o uposażeniu w sprawie dodatków za wysługę 
'lat. Następnie Rada Ministrów przyjęła projekt usta­
wy o Najwyższym Ttrybunale Administracyjnym i pro 
Jekt ustawy o zasiłkach wojskowych. Wreszcie uchwa 
Ida skasować Itstytut torfowy i załatwiła szereg spraw 
bieżących.

Przedstawiciel sowietów w Paryżu
‘PARYŻ. Przybył tu przedstawiciel Rządu Sowie­

tów', Skobełew.
W związku z tern, wr tutejszych niektórych ko­

lach politycznych oświadczają, że przyjazd Skobelewa 
oznacza, iż gabinet P[oincace‘go zamierza prowadzić w 
dalszym ciągu rokowania z Sowietami, nieoficjalnie 
nawiązane przez gabjnet Brtanda.

Likwidacja min. b. dzielnicy prnskiej
POZNAN. W połowie niiarca ma być zlik­

widowany departam ent Pracy i  Opieki Społecz­
nej przy Ministerstwie b. Dzielnicy Prusk]ef. Dzja 
Palność tego D epartam entu będizie przejęta czę­
ściowo przez wydziały odpowiednio zorganizo­
wane przy województwie poznańskiejm i pomor- 
skiem, częściowo zaś przejjęfta będzie przez D e­
partam enty centralne Ministerstwa Pracy w 
(Warszawie.

Choroba p prezesa ministrów
WARSZAWA 1. W stanie zdrowia prezy­

denta ministrów, który zapadł na influenzę, za­
szła zm iana na tops e. Gorączka nieco opadła, 
jednakże prezydent (iszczę w ciągu kilku dni nie 
będzie mógł opuszczać łóżka. ł

Zgo-i mec. Jastrzębskiego
MOSKWA. Umarł tu na ty i us członek De 

legac.ji Repatriacyjne!, Jastrzębski

Ziikupy bolszewickie  w Łocbi
a

LODZ. W sprawie wiadomości o tranzak- 
cjach handlowych, czynionych w Lodzi przez 
misję bolszewicką^ „K ur er Łódzki" łdonosi: 
M iarodajne sfery wielkiego przejmysłu stanęły na 
stanowisku bezwzględnego odmówienia, jakiego­
kolwiek kredytu misji sowlcc-fe . Mjssja pi Goc

czakowa ofiaruje 80 proc. gotów kąi 20 proc. w, 
wekslach ila ofe r ta  pozostanie bez skultku. Wy­
łoniła się je|szcze jedna trudność, mian owicie 
spraw a asekuracji, transportów , To w. asekura­
cyjne, działające w  Polsce, zwróciły się o dynak- 
tywy do zagraniczny cli towarzystw asekuracyj­
nych, które na  odby tą  ni przed paru jdufamł po siei 
dzatiiu w Berlinie odrzuciły bczwizględnjd w nio­
ski asekuracyjne, dotyczące transportów  do Ro­
sji- ,

Biskupi prawosławni w Polsce
WARS ZAWA. Słychać, że prawosławni bjs 

kupi, którzy odbyli niedawno isobór pod 'przewod­
nictwem dyrektora departamentu Piekarskiego, 
z wyjątkiejm warszawsko-chełmskiego arcybis­
kupa Jerzego, odmówił] podpisania statutu or- 
ganizacyjnego dla cerkw i prawoislawnef w Pol­
sce. Zdaje się nic ulegać wątpliwości, że bisku­
pi prawoisłajwni pozostają pod Wpływem, monar- 
cli is tycznych kól berlińskich i z tego powodu 
w zbraniają się dopuszczenia sam oistne organi­
zacji cerkwi praw osław ne w Polsce.

Japoński premjer padł ofiarą zamachu
WARSZAWA. Z Tokio donoszą, że Japoński pre­

zydent ministrów padł ofiarą zamachu. Sprawcę aresz­
towano.. Jak się okazuje zamach był dawno przygo­
towany i Jest wynikiem sprzysiężenlaj które postawiło 
sobie za pel zgładzenie stu najwybitniejszych japoń­
skich mężów stanu.

LOiNDYN. Z Tokio donoszą, że wykryto tam roz- 
gałęziom sp;sek boiszewtck . Uczestnicy spisku mieli 

Wymordować najpoważniejszych [mężów stanu. W ła­
dze zarządziły wszelkie środki ostrożności.

I R E S Z T O W I N I E
WARSZAWA, 1. Z soboty na niedzielę,, na polece­

nie władz sądowych cywilnych aresztowano paru współ 
pracowników referatu politycznego oddziału II sztabu 
generalnego.

Nie został aresztowany żaden z oficerów, lecz o- 
sobmcy cywilni; niektórzy z nich podawali się za ofi­
cerów . <

Wśród aresztowanych znajduje się podobno słyn 
ny Skrudlik, przydzielony w swoim czasie do szczegół 
nych poruczeń przy p. Paderewskim.

Śledztwo w toku.

Dlaczego pociągi s !ę spóźaiają
WARSZAWA. Z min. kolei żelaznych komunikują:
Trwające bez przerwy od dłuższego czasu silne 

mrozy, stanowią prawdziwą klęskę dla kolei. Parowo­
zy ulegają psuciu się, zwrotnice na stacjlach; obrotnice, 
transmisje sygnałów i centralizacja zwrotnie ząmarzają 
i działają niewprawnie. Na wielu stacjach wyczerpują 
się źródła wodociągowe. Pracownicy majowo chorują 
i wo,gołe cała praca na mrozie odbywa się mniej dokład1 
nie i wolno. Administracja kolejowa jest bezsilna w za 
pobieganiu przylkrem następstwom tego stanu rzeczy, 
to też w ostatnich dniach regularność ruchu pocią­
gów osobowych pośpiesznych bardzo ucierpiała, a w

Silne rozbieżności, jakie u  awnjly się w spo­
łeczeństwie polskimi odnośnie do męltody zała­
tw ienia spraw y wileńskiej doznały znacznego 
złagodzenia. Ujawnia się to pr/edewszysłkielm 
na gruncie sejnuowym.

Sejjm nasz wyszedł fuż z okivisu pierwszych 
gwałtownych przeciwieństw, wyszedł również z 
okresu chaosu i de(zorye,otaeji, który zapanował 
w chwili, gdy programy,: inkorporacji oraz fede 
raljzm u w czystych forntajch, przestały być ak­
tualne. /Jasługuje (przytetm n a  uwagę droga, f 

• jaką przy eto: zastosowano irnetodę częściowych 
rozwiązań z pozosławieniefni na uboczu punktów 
spornych i niejasnych,. Stąd zmniei&za sję zwol­
na pole niepewności ttarć , a utrw ala s]ę plan o- 
stateczny.

niektórych dyrekcjach zachodzą trudności i w ruchu to-. 
Watowym. Zaznaczyć przytejm najeży, że analogiczny 
stan panuje i w' Niemczech, bo przychodzą pociągi ż 
kilkugodzinnem opóźnieniem.

Zuchwały napad bandycki
WARSZAWA. W poniedziałek około godz. 7 | 

wtecz. terenem zuchwałego napadu bandyckiego stał 
się lokal Związku drobnych kupców chrześcijan, mlesa 
czący się na parterze, przy ul. Grzybowskiej 57.

Gdy w lokalu Związku było około 12 osób. we­
szło niespodziewanie^ 5 zamaskowanych I uzbrojonych 
w rewolwer)' bandytów.

Steroryzowawszy wszystkich obecnych, bandyci 
wtargnęli do kantoru, gdzje mieści się kasa, ogniotrwała. 
Rabusie zażądali kluczy od kasy, lecz na szczęście po­
siadał Je nieobecny wówczas kasjer.

Następnie bandyci zaczęli rewidować swe ofiary, 
rabując im pieniądze 1 Inne wartościowe przedmioty. 
Tym sposobem zostali ograbieni: 1) Konstanty Mintz- 
berg,, dyrektor branży koloxi|ilnej—156000 mk. ;2) Star 
nisław P[odedworny, magazynier Związku—152.000 mk: 
i futro; 3) Franciszek Rrzybył, buchalter Związku— 
118,500 mk.. bekiesza na futrze i czapka karakułowa; 
4) Jamna Garbińska, pomocnica buchaltera,, palto zi 
mowę, woreczek skórzany* zawierający pierścionek 
złoty, 1500 mk.l różne drobiazgi; 5) Kazimierz Krzy­
wicki, ekspedytor Związku—11.000 mik, z portfelem l* 
szalik wełniany, 6) Stanisław Wierzbicki, członek Zwląz 
ku—40000 m k.l czapka karakułowa; 7) Andrzej Gwar- 
dys, członek komisji rewizyjnej Związku—80001 rewol 
wer; 8) Tomasz Wojtalik, członek komis]1 rewizyjne! 
5.000 miarek.

Dokonawszy rabunku bandyci usiłowali zerwać prze 
wodnik telefoniczny, lecz bezskutecznie. Następnie za­
brali maszynę do pisania systemu „Mercedes*11 wycho­
dząc zagrozili obecnym, że w razie pościgu lub alarmu 
będą strzelać do okien.

Zamknąwszy drzwi na klucz i zabrawszy go, bandyd 
po 20-minutowem gospodarowanju w Związku umknęli 
wraz ze stojącymi w podwórzu na czatach wspólnikami.

Bilety skarbowe Iii serji
Nia mocy ustajwy z daw 10 maja i 30 lipcą 

1921 roku wypuszczona została serja li bjletów 
skarbowych w wysokości 15 milijardów miarek 
polskich z lenn>lneiii płatności 1 luitego 1922 r.

Bjlóly lej ser i  z rozmaitych wzglądów zna­
lazły łaj wy zbyt ną  rynku  i zdarzyło się nawet w 
ostatnich impels iąc,ach, że niektóre placówki skar­
bowe nie imogły z acló wolnie zapotrzebowań dla 
b raku  zapasu biletów. '

Z dn. 1 Itde.jio r. b. postano w j lo minitstqrjum 
skarbu wypuścić iserję III biletów skarbowych 
wysokości 30 aniljardów marek polskich na tych 
samych zasadach i w arunkach co serja  Il-ga.

Zasady te niepm przymusu przyjm ow ania 
tych biletów przez wiepycijoili skarbu państw a 
i są wykupywane na każde żądanie ich posiada­
cza przez kasy i urzędy iskarbowe oraz oddziały 
Polskiej Kra owej Kasy Pożyczkowe!, oprocento 
wane są ;w! stosunku 5 od sita rocznie, oplata pro­
centów dokonuje sję przciz potrącenie jchr z góry 
od sunny imiennej biletów, które, em itowane są 
w odcinkach 5-ciu, dziesięciu] islu tysjecy m arek 
polskich a na  odw rotnej stronie biletu pom iesz­
czona je s t  tabela, jego wartości dlzieurnefj, lirzez
00 posiadacz biletu zna każdego dnia w artość 
znajdu ącego się w jego ręku wlałoru.

Polowa biletów! serji III posłuży do wymią 
ny serji II, k tó rą  term in płatności upły wa z dn.
1 lutego roku bież.

Umieszczenie funduszów wi pożyczkach pań­
stwowych jest doniosłą spraw ą dla polityki li- 
nansowąj pąńislwu z drugie strony lokata kapiita 
łu w bile'tach skarbowych przy n o r m i a l n y c h  wa­
runkach finansowych, do jakich obecnie zbli­
żamy się iszybkimii krokalml jest" spec ałnie ko­
rzystną z punktu widzenia intereisu osobistego.

u) Warszawie
Trzy imornenty—ja k  słusznie stwierdza w ar­

szawski „K urjer Polski" zadecydowały głów­
nie o kierunku polskiej noiilyki w sprawie W j- 
1 eńsz czy zny.

Stronnictwa zespołu centrowego m iały zwła­
szcza n a  względzie konieczność niezaim ykania w 
zupełności drogi do porozuim,ie,njja przyszłego z 
Litwą Kowieńską. Pod,nosiły bow'iU ze spra­
wa stosunku z nią ze względu n a  położenia Lft- 
w y  imlędzy Rosją a Niemcupni posiada dla pań­
stwa polskiego wieftkie zniaczenio, a nadto, że z 
bjegiąm czasu oporne wobec naa stanowisko Ko- 
w i e  ńs z czy zny uleidz Inęusi z natury rzeczy ix>- 
ważnej zimlianio. Stronnictwa te brały wroszt^e 
|KK.I uwagę względy polityki zagranicznej t j. po­
stanowienie traktajtu wersalskiego odnośnie da

Slalka o Silno
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"^wschodnich granic Polsk i! (stanowisko L|g3 N a ­
rodów  oraz państw  zachodnich wobec sporu 
Ipolsko-litewskaego.

Powaga, jaką promiiepiurą na zewnątrz w y­
bory wileńskie, dokonane przy współudzŁiie 
znacznej większości, uprawnionych do głosowa­
nia uchwały Ligi Narodów; dowodzące w każ- 

I dym razie znacznego przeorientow ania się optjj- 
I nji zachodu w kwest i  witeińskfiiej wszystkie te 
' momenty przyczyniły się do wyrobjctniia przeko­

nania, iż możemy w  lepsizyca warunkach, niż to 
było przewidywane, dążyć do załatwiania kwe­
st j i przyszłości Wl.eńszczyziny. N ie mnfejj je­
dnak wymagania polskiej rady stanu i stanow i­
sko wielkich mocarstw’ skłaniać winny nadal do 

■ unikania skrajności.
W* Prawica kierowiała się w; pewnej skłonności 
' do ustępstw przedewiszystkitim względem na sta­

nowisko zagranicy, pezyczem jednak usiłowała 
wyraźnie akcentować przemianę, jaka w stosun­
ku do probierni u przejawia się na Zachodzie o- 
raz przypisać oświadczenknn i aktom państw  

j sprzymierzonych, pneJs&ęwzięlym w osLatnjch 
czasach, znaczenie raczej formalne, dalekie od  
charakteru słabej nawet prasy. W yniki w ybo­
rów, które prawicy stanowczej; i  druzgocące1! w*ęk 
szóści w Selm ie (wileńskim nie przyniosły —w pły  
nęły również na unalarkoWanię tego obozu w cza- 
-sie perłLraktacji.

Ldwjoa modyfikując sw ó program zasad 
niczego związku prawno-państwowcyo z cała Li­
tw ą historyczną, stała wyraźnie pod* wpływefn  
doświadczeń, jakie przyniosły ostatnie lata ze 
strony Litwy Kowieńskiej. Njeiprze lednaaie Jel 
stanowisko w obec Polski, zadokutinelntowan e o  - 
odrzuoeuiem nawet drugiego projektu ilymansa,

‘ sprawia, że o  zbliżeniu m iędzy obu państwa­
mi, utrwalonem w- jakie kolwiek form ie ściślej­
szego związku nie smożL w tej chw ili być mowy.

Rozważania stronnictw  w  sprawie Wileń- 
szczyzny musiały wreszcie uwzględnić « emeut, 
tak wyraźnie podnińsiieny przez rżądj, a w ypły­
wający z zasadniczącęgo stanowisk# Polski," któ­
ra (skoro zabiegi na terenie międzynarodowym  
nie doprowadziły do rezultatu), przyszłość tej 
ziemi oddała w pierwszym rzędzie w ręce jią lud 
noś ci.

Nie (mniej ednak trzeba było zbadać ew en­
tualności, jakie m ogą w yłonić s |ę  na podstawie) 
uchwały Sęjimu wiłeńsl-.iijego, zwłaszcza, skoro 
przyjąć można za pewne, że  sam fakt ośw iadcze­
nia się za złączeńieim( z Polską p]ie może budzić 
wąlpljwiości.

Pierwsza sp raw a w ymaga aj ąca uzgodnieni) i 
jf-rpojęć, odnosiła się do tmenilum przyszłego sto­

sunku Wjleńszczyzny do Polski Fopmutłą, ujmu­
jącą w  konkretny wyraz prawijo-pol ;tyczny w y­
żej przedstawione przesłainki—okazała się for­
m uła autonomji. Punktem .ej wylściu m ógłby  
być dostrojony do odmiennych warunków samo 
rząd wojewódzki. Program ten przyjęły zespół 
stronnictw centrowych i  lewica, prawica zaś o- 
powiedziała się ostatecznie również za zasadą u- 
zuającą samorząd wo ewódzki, jako podstawę 
prawnopolitycznego ukształtowania stosunków  
m,a Wileńszczyźnie

Więcej m oże eszcze wątpliwości w ywołały  
kw estye natury raczej form alnie, bo dotycząca 
sposobu przeprowadzenia zjednoczenia. Płodną 
okazała się myśl wyodrębnienia sprawy udziei- 
lenia autonomji, to , est po stano wiania, że jet u- 
chwalenie należeć będzie do Sejmu Wileńskie 
go. \ a  te^.i stanowisku stanęły wszystkie gru­
py polityczne, a postawianie tego rozwiązania 
ułatwiło debaty nad kwcslją: umowa dwustron­
na, czy prostej przyjęcie przez Se m warsziawsfld 
oświadczenia się \V( eńszczyzny. Zachowując 
(zastrzeżenia w stosunku do koncepicyi umowy, 
dwustronnej zawarte z delegacyą wileńską, u- 
mpwy, któraby stwierdziła połączenie Wileńsz- 
czyzny z Polską oraz gwarantowała je udziele­
nie pewnej auto nom; i  stronnictwa prawicowe 
zdają się ednak w ostatnich czasacli uznawać 
względy, skłaniające do ej pczylacja. Względy 
te poza naw; asem wytycznycn natury poljtycz- 

Pnej, po eąa ą pc/prostu na konieczności prawnej 
nic dające się ominąć, ani usunąć. Skoro Sejm 
w ileński opowiada się co do swej. przyszłości, 
to jest stroną w umówię, a Takt, czy odpowjedź 
Polski polegać będzie na prostej u kocę > tacy i, czy 
też wyrazi się w forimiie umowy nie /.mieni w  
niczem charakteru dwustronności aktu.

Pozostałe kwestje—uznane zostały za ak­
tualne dopfero z chwjią opowdcdzonia^ię 'Sejmu 
Wileńskiego.

Wszystkie nic na 1 stronnictwa ki -rują się 
przytem w obecnej chwjli przekonania n, że u- 
chwńla wileńska, stwierdzająca poprostu i bez 
zastrzeżeń wolę ludności na o żen ii do Polski r i a 
Puzynie s,ie <w istniejących- warunkach z punktu
Widzenia międzynarodowe o nl pożądanych kom
Plikacyj.

Jasną również jejs-i. rzeczą, że nie może ona) 
posiadać m ocy wiążącej Polskę betz zastrzeżeń
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KRONIKA.
— OD WYDAWNICTWA. \
Z powodu Święta NaJ. Marji Ranny (Matki Bos- 

sklej Gromniczne i), jakie Ipr/ypada w dn. 2 lutego, na­
stępny numer „Gazety Raliśkłe]** opuści praśę dru­
karską w  piątek,. 3-go lutego wl godzinach popołudf-
mowych. , ; . j ; | J  j  ^

— PpDZIEKOWANIE.
■Wielebnemu duchowieństwu za pozwolenie kwe­

sty w kościołach,, jak  irówież wszystkim ofiarodaw­
com kwesty na ubogich z dn. 26 i 27 stycznia Stowa­
rzyszenie pan en le gras, składa serdeczne „Bóg zapłać“ 
w imieniu nędzarzy spalonego Kalisza.

300.
— CZTERY TAKSY ZA ORDER „ODRODZENIA 

PpLSKI“ . Odznaczeni orderem , v()dtod zcnia Polski,, o 
ile n ie są częściowo tub całkowicie zwolnieni z opłaty 
za odznaki, winni uiścić rządowi należność w wysoko­
ści następującej:

. Za odznaki klasy pierwszej, t. tzjw) wstęgę wiel­
ką, krzyż wielki, oraz gwiazdę—marek polskich 30 
tysięcy, za klasę drugą—t. j. krzyż oraz gwiazdę— 
15.000 mkp.; za klasę trzecią,, t. J. krzyż z Wstążką ma 
SzjUę 10.000 mkp.; za klasę c/wartą,, t.J . krzyż z 
wstążką do zawieszenia na piersi—8000 mkp.

— WYSOKOSC KARITAŁOW SPÓŁEK Z OGRA 
NICZONA ODPOWIEDZIALNOŚCIĄ.

Dekret z dnia 8 lutego 1919 roku o spółkach z 
ograniczoną odpowiedzialnością przewiduje,. Iż kąplj- 
tał zakładowy Jakie spółki te mogą posiadać, nie m o 
że przekroczyć sumy pięciu imljonów .marek polskich 
od daty w ydania ..tego dekretu, właściwe władze poi- 
stanowiły poddać rewizji wspomniany dekret o ąpółr 
kach z ograniczoną odpowiedzialnością I prawdopodob­
nie maximum kapitału zakładowego zostanie podnleslo 
ne do 25 mi’|m ów  ink. poi.

— CZTERDZIESTOLECIE PUBLICYSTY.
W r. b. minęło czterdzieści lat pracy dziennikar­

skiej Edwarda Duttingera.
Edward Dutlinger, ur. w r. 1860 ukończył nauki: 

średnie w kraju oraz prawo ekonomiczne w Warsza­
wie i zagranicą. Zaczął pracować w dziennikarstwie poi 
skiem I lutego 1881 r. w  Gazecie Handlowej:*, po­
tem w „Nowej Gazecie**, aż do zakończenia jej istnie­
nia. Od t l?Sl do końcs wydawnictwa był stałym- 
członkiem redakcji Przeglądu Tygodniowego**, w któ 
rym umieszczał aktualne artykuły ekoncpi czne i społe­
czne, oraz zasilał ciętem piórem" „Echa Warszawskie** 
feljeton w tymże tygodniku.

Rjsywał w „Kurierze Codziennym*! w czasie re­
dakcji Mieczkowskiego, Libickiego, w „Kurjerze P|) 
rannym** od r. 1S90, obecnie Jest członkiem redakcji 
„KurJera porannego**, „Przeglądu Wieczornego**. Pi­
sał do „Epoki1* „Gazety Kaliskie!*, do „Ekonomię 
sty“ . Nagómego, do ,„Gońca Handlowego1*,, do  „Ty 
godmka Rjolityjcznego** W .czasie wojny. Prawie niema 
pisma polskiego, w którem Dutlinger nje pisał. Sątni 
redagował własne pisma: .,,,Młot** (od r. 1907) I „Bi- 
bljotekę Handlową** od r. 1914 wskutek wojny zawie­
szona. Drukował po polsku liczne prace samodzielne 
książkowe, z których •wymieniamy: v,Stowarzyszen;a 
Spożywcze**, „Przyszłość pracowników Handlowych**, 

Bankowość**, ,;Bank długoterminowego kredytu1*; Dys 
konto najeżności książkowych**, „IJjraca biurowa**; ;;Fał 
szywe bilanse**. „Kalkulacja i kontrola w przedsiębior­
stwach fabrycznych** i wiele, wiele innych; oprócz sta­
łych krytyk o bilansach i działalności naszych banków 
i spółek akcyjnych.

Dutlinger przez blisko rok był wicedyrektorem f 
Kaliskiego Oddziału P|)l. Kasy Krajowej.

— ZJAZD KOŁEK ROLNICZYCH.
„Wzorem lat ubiegłych Zarząd Główny Central 

nego Związku Kółek Rolniczych zwołuje dó Warsza­
wy na dzień 8 i 9 marca r. b. (środa, czwartek) doy 
roczny sprawozdawczy ZJAZD DELEGATÓW KÓŁEK 
ROLNICZYCH (Zebranie Ogólne).

W zebraniu tern mają wziąść udział:
1. Delegact od Kółek Rolniczych po ,1 -ym ood 

każdego Kółka,
2. Członkowie Zarządu Głównego C. Z. K. R.
3. Członkowie Rady C. Z. K. R., t. j. prezesi lub 

ich zastępcy C. Z. K. R. i po 1 z członków Zarządów 
Okręgowych Zw, Kółek Rolniczych,

4. Członkowie Komisji Rewizyjnej.
Porządek obrad będzie podany później *.

W SRRAWIE DORECZEN POCZTOWYCH.
Mm. poczt i telegrafów wydało rozporządzenie o 

zaniechaniu doręczeń pocztowych w niedzielę 1 święta 
uroczyste. Za święta uważane są według rozporzą­
dzenia wszystkie niedziele,.. Nfowy Rok, Trzy króle, *3 
Maj, Sw. Pjiotra i Pawła,, Wniebowzięcie, Wszystkich 
Świętych, Niepokalane Roczęcie. pierwszy dzień Boże­
go Narodzenia, drugi dzień Wtelklejnocy, Wnlebowstą 
pienie, drugi dzień Zielonych Świątek 1 Boże Ciało.

P» odbiór gazet w niedzielę 1 święta uroczyste a- 
dresad mogą się zgłaszać W urzędzie pocztowym.

— UCZNIOWIE A ODROCZENIA WOJSKOWE.
W „Dzienniku M. W. R .iO . P(‘‘ ^zamieszczono 

następujący okólnik:
„Ministerstwo wyznań religijnych 1 ośwlecenJD pu­

blicznego poleca dyrekcjom seminar.jów nauczycielskich 
by zawiadamiały niezwłocznie odpowiednie powiatowe 
komendy uzupełnień o każdym wypadku opuszczenia 
szkoły przez uczni a, korzystającego z odroczenia sluż-
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by! wojskowej na mocy aft. 64 Ltymcząsowcj ustawy 
o powszechnie obowiązującej służbie wojskowe!**. Za­
wiadomienie takie jest niezbędne, ponieważ zachodzą 
wypadki, że b. uczniowie .semlnarjów, po wystąpieńh* 
z zakładów przed fego ukończeniem, mijjio (o ko­
rzystają w dalszym ciągu z odroczeń**.

i  — ZJAZD.
W okresie Zielonych Świąt odbędzie się w po ­

znaniu VII zjazd prawnikowi ekonomistów polskich.
tW zjeźdzle wezmą również udział prawnicy I eko­

nomiści francuscy (Jako członkowie lrefereną]!).
Dokładny program zjazdu oraz zgłoszonych refe­

ratów podaje każdy zeszyt „Ruchu prawniczego i eko- 
nomlcznego**, organu Wjdziału prawno-ekonomicznego 
uniwersytetu poznańskiego (prenumerata roczna, 2100 
marek). Osoby, pragnące przyjąć referat w zakresie 
oznaczonych tematów, uprasza się -o rychłe zawiadomię 
nie Komitetu l o nadesłanie najpóźniej do dnia 15 łu 
lutego tez zasadniczych, obejmujących ostateczne wy­
niki referatu w rozmiarach nie przewyższającychh 2. 
stron druku.

W kładka dla uczestników zjazdu wynosi 1500 mk. 
Dla osób, które nadesztą wkładkę i wyrażą przed 1 
inaja r. b. życzenie zapewnienia iim mieszkania zare­
zerwuje komitet pokoje. Wkładki należy nadsyłać pod 
adresem: P|oznań, Słowackiego 27„ dr. Józef Jan Pas 
sowskL

— ZJAZD CUKROWNIKÓW.
Pyezydjum zjazdów cukrowników zwołuje na dzień 

3 i4  lutego 1922 r. pierwszy zjazd cukrowników Rze^. 
czypospolitej polskie „ z następującjjm porządkj:m  dzjen 
nym:

Dnia 3 lutego 1922 r. (godz. 11 rano) 1) Otwarcie 
zjazdii, 2) Referaty: a) p. J. Zagieniczny: „Warunki 
rozwoju cukrownictwa w ,P|olsoe“ , b) J. Girder: „Pro 
Jekt rozbudowy i organizacji kolejek w ąskotorowych 
w lAofsce**.

Dnia 4 lutego (godż. J1 rano), I Referaty: c) p. 
M. Szmitt: ,„Instalacje opałowe w nowoczesnej cukrow- 
m“, d) p. Z. Kittel: „Suszenie wysłodków w"gospo- 
daretwie cukrowni**, e) p. S. Klemer: „Budovvai roz­
wój cukrowni w Chodórowie**, 2. Zakończenie zjazdu.

Obrady zjazdu odbywać się będą w gmachu Stow.. 
Techników w Warszawie (ul. Czackiego 3—5).

Dnia 2 lutego, w  przeddzień Zjazdu, o godz. 8-ej 
wieczorem, projektuje się .wspólne spotkanie uczestni­
ków Zj azdu w salonach Stowarzyszenia Techników w 
celu Wzajemnego spotkania się. Dnia 3 lutego o godz.
4 J pół po poł. odbędzie się wspólne śniadanie w sali 
malinowej hotelu Bristol; pozatem projektuje się spę­
dzenie w;eczo,ru wraz z paniami, w Jednym z jeatrów.

— NADESŁANE.
Szanowny I^ame Redaktorze!

Uprzejmie proszę Szanownego pana Redaktora o, 
łaskawe zamieszczenie w „Gazecie Kaliskiej’* następu­
jącego sprostowania:

W Nr, 4 pisma, wyldawainego, w Kaliszu;, pod tyt.: 
„Głop Kaliski**, w artykule ,„Niesłuszna napaść** został 
pomieszczony następujący ustęp: ,„Co zaś się tyczy 
przesyłania polakom, będącym na emigracją zapomóg 
przez p. Radwana, to  chwalenie się z tego taktu nale­
ży traktować tylko, jako chełpienie się, gdyż p. Rad- 
dfwan wypełniał tylko swoje obowiążki, bo wysyłał 
me swo/e, a przeznaczone na ten cel pieniądze. Pjrzy- 
puszczamy,, że również i sam p. Radwan korzystał z 
tych funduszy,, Jako nieszczęśliwy, emigrant, bó prze­
cież innych me posiadał**.

Jako dawny współpracownik Komitetu w Kijowie, 
zaznaczam, że mecenas Radwan, Jako kierownik tegoż. 
Komitetu, mimo wielkich utrudnień 1 formalności, ja­
kie przez rząd rosyjski były nakazane,—stał zawsze na 
wysokości swego zadania i ta,m, gdzie tylko było można 
każdemu chętnie swą pomoc okazał i pomocy tej w 
formie udzjelanych zapomóg nie odmówił. * Następ­
nie przypuszczenie, że mecenas Radwan korzystał z 
funduszy Komitetu,—Jest błędne; tutaj zaznaczam, że 
mecenas Radwan był Jednym i iboda] jedynym z tych 
pracowników, którzy zapomogi pożyczek W Kijowie 
nie otrzymali; że głównym tego powodem było, iż w 
przySszłośd, po powrocie do kraju tego rodzaju zarzut% 
Jak obecnie, mógłby go spotkaq, jako kierownika Ko­
mitetu. Pjrosząc o zamieszczenie powyższego spro­
stowania w imię zasad słuszności 1 sprawiedliwości 
pozostaje z poważaniem

Edmund Sikorski.

O F I A R Y;
Jako dowód współczucia naszemu ukochanemu 

dyrektorowi; rodzinie Wiłkomirskich _składamy pozo- ś 
stałe z wieńca na grób ś. p , Anieli Wiłkomirskie) 
5000 mk. na Inwalidów.

Uczennice i uczniowie Szkoły’ Muzycznej w Kaliszu.
Zamiast biletów na bal inwalidów P|-two L. G aj­

kowscy złożyli mk. 2000 na komitet Opieki nad Inwa 
lidami.

Zamiast udziału na balu akademickim Rj-stwo Er­
nestowie Śchlusser z Brzezin złożyli mk. 3000 na Ka­
ło Fjomocy Akademikom.

Zamiast wieńca na grób ś. p. Bronisławy Wyrem- 
bowskiej R. Frycze ze Stawiszyna złożył 3CM30 na In­
walidów.

Zamiast kwiatów na trumnę ś. p. Wacława Kurna­
towskiego,, długoletniego przyjaciela na repatriantów* 
składa 2000 T. Kożuchowsk1. u
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B ank Ziemiański
Założony w roku 1917 przez Towarzystwo Kredytowe Ziem­

skie i ściśle z niem złączona Instytucja Centralna w Warszawie.
O d d z i a ł y  B a n k  us

w Kaliszu, Kielcach, Lublinie, Łcirży, Piotikoncie, Płocku, Radcmiu i Siedlcach.

O ddzia ł w K aliszu ul* Józe f iny  JO 10
pr 7 yim  uje wpłaty na rachunek biężący z oprocentowaniem:

1) 6% na każde żądanie,
/ ł « i  __  •_ . ___ •

Zginęła karta itolnienia
wydana przez P.K.U. w T o­
runiu na imię Antoniego Sie­
radzkiego t o c z . 1895. 295

D c spsredanla

s k ł a d  naf t y
Z g in ę ła  k a r ta  b e x łe r* in o w » g »  

u rlo p u
wydana pzzez P.K.U. w Kaliszu 
n a  i i r ię  Jana Wawrzyniaka r o « -  
n ik  1893  294

u d z i e l a

277

£una nad Polską
świecić będzie z chwilą zaprowadzenia wszędzie oświetlenia elektrycznego 

2a f tm c tą  > s i  c ^ s t ó w  —  b e n z j n c w o  ■ e ł t k t r j C f n j c h .
Bo la ż o j  m ajątik  yoM ęprwy powinien mieć światło elektryćzne.3
Bo sm utnie i niebezpiecznie wyglądają nasze stacje kolejowe bez światła elektrycznego.
Bo do czego są s tv e n o n e  nasze syndykaty i kółka .ro ln icze? aby szerzyć postąp po wsiach 

n a j ą i i f d ,  a t iąc  fcw inny mieć oświetlenie elektryczne, aby naocznie demonstrować swoim 
klijentom korzyści postępu i kultury.

Bo ag n g a ty  »if uznaią S-io godzinnego dnia przcy, lecz pracują dziefi i noc.
Bo właściciele kinoteatrów  są  najnieszczęśliwszemi ludźmi na Swiecie, o ile nie maią własnej stacj1 

agregat* ,  a  zaltżni są  od prądu miejskich elektrowni, które ograniczają ilość i nie zawsze 
są  czynne.

Bo sm utno i ponuro wygląda miejscowość, nie mająca światła elektrycznego z czego cięszą się 
bandyci i re t u s e ,  grasując bezkarnie.

Bo agregat pracować może w dziefi jako siła pociągowa.
O ltjiztrie w składzie fabrycznym „ A r g u s ”  W a r s z a w a ,  
t r i .  fe t t k  '  w i c z a  Mś n ie  o b o w ią z u j e  d o  k u p n e .

spccialno56
WYRÓB 

DACHÓWEK
f ^ r - polecamy 4iacAómk#*

‘ . - ^ 1  •'erpiow*. żłobiona-
kombinowaną

nt pCK>Utrza.piękn*g*
| '>-*vT*»rwr.ó« .* ~aurr"ł!90nt y* botat*

296

barchany i ii.ne n i i j  etn ń tr}< zi> ih . 291 ... W iad< mość w k m e la -
iji W -go p, Rijtnta Bzc w-

Ł a Z . E N K a  J£ 3 3 ,  w t j ś t  e  o d  p e d w ó r y a .  skugo. 259

Z ginął p S S X p @ l* ł
familijny wydany w Osiecku na 
na imię jNachmaisa Butlińskiego.

w Kaliszu na Now o - Kolejowej 
vis h vls młyna parowego B -d  
Kowalskich, składający się: 2 du­
żego rezerwoaru mieszczącego 2 
wagony, 3 rezerwoary na w ó*. 
1 acb, rozlewnia murowana, dom  
murowany parterowy z placem 

około pół morgi.
Zgłosić się Kanonicks Nr 7, 

I 3 p . r o .  ii, między g 9£— 10^ 
reno i 2 - 4 |  pp. ęgg

2) 64% za wypowiedzeniem półrocznem,
3) 1% p „ rccznem.
rolnikom pożyczek zabezpieczonych ewikcją hipoteczną lub wek­

slami, kredytu na opłacenie daniny państwowej tym rolnikom 
i właścicielom większej własności, którzy otrzymali od Władz 
Skarbowych pozwolenie na korzystanie z tegoż kredytu.

Z p r s ą c l  O d d z i a ł u
Dr. Henryk Chrzanowski,

Zginęło odroczeniu wojskowe
wydane przez P. k . U. w Kaliszu 
na imię Jana Janickiego Wer­
nik 1900. 290

Korzystnie do nabycia:
materiały na irel/znę, pończochy, 

2 karpetn.

Z gin ą ł  PASZPORT
okupecyjry wydany przez Magi­
strat m. Błaszki na imię Abrama 
Łajba Madowiczą. 285

Okazyjnie

karakułowe skórki

Zginęła karta powołania
wydana prtez P.K.U. w Kaliszu 
na imię Stanisława Szymczaka 
rocznik 1885. 288

Zginęła karta zwolnienia
wydana przez 46 pułk w Prze­
myślu na imię Michała Pietrzaka 
rocznik 1897. 298

Zginęła karta zwolnienia
wydana przez P.K U. w Kaliszu 
pa imię Antoniego Bartczaka 
rocznik 1894. 292

maszyna 4© szycia, piec żelarny 
(salonow y), łóżko dziecinę, 

szafa do rzeczy, kredens 
kuchenny, steły, krzesła, gitara, 
lanszsft, lampy gazowe, łampk} 
elektryczne, kle szyki, wt łączniki, 
przewodniki, motorek 110 wolt, 
opornik 22 welt, i branie i buty 
męskie, serweta duża, bryczka J 

inne różne rzeczy.

E to  e h c e kK f te
kto chce prędko sprzed?ć rzeczy 
nowe i używane siech spieszy do

sklepu komisowego
ul. Wrocławska JVS 14. 297

Z g in ę ło  ty m c z a s o w e  z a ś w ia d ­
c z e n ie  u rlo p o w e Centrala Handlowa

wydane przęz P.KU. w Kaliszu 
na imię Ignacego MatuSiaka rocz. 
1902. 299 jakiego
Orkiestra

niniejszym zawiadamia, ie  
licytacja na jedną parę

chrześdjanska - smyczkowa 
od 6-iu do 15 osób, lub duet 

na bale i zab^ay. 
CENY PR ZYSTĘPN E. 

Wiadomość Kalisz, ulica 
Szopena 11, Koźmiński. 275

koni roboczych j
zamiast 27 stycznia, od b ę-^  
dzie się 3 lutego 1922 r. 261

Do sprzedania

salonik, jadalka, pianino
etem ary, R u tk i, sypialka, 

steli! i i t. p. 
Mrgazjn mebli, Wre cła wsi a 
45, I ż ze p. 245

Obuwie
damskie, męskie i dziecinne

najtaniej mcżra knpid
—  o b s t i lu i  ki —
Ktlisr, >ó*r Ła<l rne> i S kun** 

fikzij 1 -z- P’ę! o
125 T. B EGANSKI.

Dostarczamy także pierwsze rzedną cretwoną 
cegłę maszynówą, licówkę i dziurawkę róż­

nych formatów.

C t i U  v \ v t ć r  i c f y t e k  jc sp td a rs iia
v *9 ; on •*<%,<.<«»

t o u j i c v  J c Ło i Wj c h .

W Y ŁĄ C ZN A  F A B R Y C Z N O -D E T A L IC Z N A

i p r a e t f a ż  w y r o b ó w
Kaliskie] Pionowej i Aksanitaei Monatmory

STALE D U Ź T  T B 6  R A S A L A O Z l E i
KLUSZE na ubranie zwyhłe i sportowe,
PLUS* E aa palta dam rude,;
PLtSZE na podszewki,
1VOME1Y na obicia meblowe 9 powozowe,
AKSAMITY na kapelusz** i t. p. ,  ,
OKRYCIA pinszoue (kołdry) na łóżka, s to ły .so fy  i t. p. 
GARMTURY pluszowe na kanapy o ra *  wszelkiego rodza­

ju m ateriały włókniste i płócienka bitliźniane 314®
Biuro reek ji* * * *  * Dow Handlowy

„ P R O S N Ą -
— SP. z  OOP. ODP (W. _  

w KabSfU , ul. O g i 0 o « s k a  H  4 , 
dom własny

i

12  rrc i } i i 2 0  n  o ig ó w  z  
11«> 11. n i i» v «rifciun ży- 
v j m  i m*uv)m rod ► a- 

C E N Y  N ZV IE. V  } | r i t ć ł ż  2 i r t v y c h  j t k  f t r e l e ,  li >»m c o  *pr>ed«rla.

J. Gu r a n o ws k i
S Z E W C  z WARSZAWY.

P o  kilkoktnitj pi zerwie wskuuk z u p f łn g o  z r u f  
now arna przez baibarzjfńskich LiużbKó-, tituchcmiUin 
pracownię 1 przjjmuję wsztikie obstaiunki i reperacje.  

Ul. Wrccł iwska >6 68, |-s2e f ię»o.  241, ^

K td aau .)  A . KAL»W AtS. V l)u a » u  — .O a tti*  Naiiaaa* bjArf. A ugf. O Up. n ^ łu t ty  jfiaitoLici* A icja jo z e tii i/  A* )


